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| | CHOR AT EGO KRZEMIENIECKIEGO 
| POSLA WOLYNSKIEGO 


"NA SESSYI SEYMOWEY © 


Dnia 390 Marca 478 9. 


MIAN.Y. 


t NAYIASNIEYSZY KROLU PANIE MOY MILOSCIW Yi 
PRZESWIETNE SKONFEDEROWANE RZPLTEY STANY! 


To. co widzę, to, co Światłem moim obeymuię, tła 

mic w sobie, sądziłbym: iż własną Oyczyzne uszka 
dzać i zdradzać przedsiębiorę ; milczenie takowe w ca 
{yro ciągu Życia wzburzafoby niespokayność mego su 
mnienia,-a niedopełnienie powinnych Posła obowiązkó 
na zawsze unikczemnialoby mię. 

Nie chcę się hańbą i sromota przed moiemi Współ 
Bracig okryć, przeto tak, iak myślę, mówić będę, a mó 
wić nie zajęty stronnością, nie uprzedzony nienawiścią, 
*ecz moię Qyczyznę szczerze i wiernie zawsze kochaiący, 

Rok 1775, Epoka główney nieszczęśliwości naszey. 
Len to rok, co była nayświętszego, zburzył, wywró 
cif, i tak zmarnował, aby nie zostawił ' śladu użytku 
dla dobra powszechnego ; był to Rok, w którym nik 
swego maiątku nie był pewnym; wtymto Roku dogo 
dne fakomego żądaniu, choć przeciwne sprawiedliwości 
kupić można było wyroki ; w tym to Roku i wyżey. or: 
dynaryiny bieg Seas te zatamowany; ms ta 

Oku 


Roku nie Prawo, nie'sprawiedliwość , lecz intryga, chci- 
ość i pieniądze gruntowaly każdego prawami zamo- 
owaną własność; w tym to Roku prywata wyszukiwa- 
gc sobie zyski; cały Kray wzruszyła i zakfucifa, bo nie 
spominaiąc Wyroków Sądowniczych Konfederacyi; sa- 
nych Kommissyi i Remis w Koronie 588. udziafata, kto- 
ych (stosownie do żądania Strony wyrabiaigcey i opłaca- 
acey ) zaszlemi opisami dozwoliwszy przypozwow, całą 
Polskę w prawność i pienię usidlifa, zgoła że w zaci- 
zu domowym swoim od młodości do zgrzybiałego wie- 
cu Obywatel przepędziwszy lata, oszczędnością i pra- 
owitym staraniem zgromadziwszy kawałek maigtku, 
tym to nieszczęśliwym Roku zbioru swego. części oca- 
aigc, przedzielać go na opłatę spokoyności musiał; To, 
o do prywatnych interessów. Lecz ieszcze gorszy pu- 
bliczne Oyczyzny interessa swóy -obrot mialy. 
Owe to niewdzięczne swoiey Oyczyžnie serca, wszy- 
stko w przedaż i handel puściiy; tam naykardynalniey- 
sze Prawa zniszczone i obalone, tam owa niegdyś obrzy- 
día Kraiowi Magistratura Rada ustanowiona; tam ulti- 
ata i Noty od Zagranicznych , aby groźne były, silney 
staranności przykladano; tam złość, niechęć i nienawśić 
ak daleko górowała, ze za życia W. K. Mci PANA mego 
Miłościwego Następcę Tronv ogłosić usiłowała, a temu 
zamiarowi widząc silne zawady, w zemstę pod pozorem 
urządzenia dla dobra i pożytku publicznego Królew- 
szczyzn Tron W.K. Mei z szafunku obdarfa. 

Wołałeś W. K. Mé 2 Tronu .o wszelkie bezprawie, 
iako Król wolnego Narodu ; dostrzegafes swobed Jego, 
lecz głos W.K. Mci w Kraiu panowaniu Jego powie- 
rzonym, był głosem iakoby na puszczy wofaiącym, był 
fosem nie wysłuchanym. 

Tu sięPrześwietne Stany nad zuchwałemi Delega- 
cyi czynami, i nad tym, cotey Delegacyi do czynienia 
powierzone było, zastanówmy uważnie, rozbierzmy „do 
czego byla umocowaną , zwróćmysię i czytaymy daną 
iey Plenipotencyg, ztey nauczemy się, iż dwa Prawidfa 
tylko były Tey celem, zrobienia «z Potencyami Trakta- 
tów, i urządzenia wewnętrznego; za takowemi ograni- 
zonemi sobie. dwoma Warunkami co działała, ta czar- 
a Xięga iak ią w Roku 1775. nazwał Godny Gorliwy i 
Cnotliwy Senator J. W. J. Xiądz Turski Biskup Łucki 
widzieć Nam daie.. 
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Cayliz się zgodzi z sprawiedliwością ? Czyliż przy- 
stoi cnotliwym, aby te szkaradne zdrożności przez Nas 
zatwierdzanemi byfy? 

Już ma teraźnicyszym Seymie dokładnie było wyła- 
szczone, iZ co raz nstanowiemy, odmienione ani popra- 
wione bydź nie moze;: tak ia rozumiem, tak mniemam, 
tak sądzę, że na każdym Seymie co raz urządzone, przy- 
naymniey na tym Seymie odmieniać bez naruszenia pu- 
bliczney „wiery niegodzi się; lecz w Roku 1775. inaczey 
sie działo. . « | i 

Oto nie Seymi, bo, ten zagrożony od Delegacy 
Gwarancya, dziefa Delegacyi wcale nie roztrząsaiąc| 
przyiąć Ongz musiaf, leczta Delegacya , ktora plurali 
tate prosić o Gwarancyg postanowiła i uskuteczniła pod 
Tytuiem Starostwa i Królewszczyzny na Karcie 39. na- 
pisawszy m Gdy odstgpuige szafunku wszelkich Królew- 
szczyzn i Starostw waruiąc aktualnych Oboiey płci Pos- 
sessorów «Uprzywileiowane Possessye , one na użytek. i 
potrzebę publiczną z naywiększym dobrem dla Kraiu i 
za zdaniem naszym obrócić przyrzekliśmy ; przeto do- 
peÎniaige-tak zbawiennego Dobru Narodowemu Prawa, 
a W konieczney pomnozenia dochodów publicznych po- 
trzebie ochraniaiąc, ile bydź może, powszechność od cię- 
zaru podatkowego, wszystkie Starostwa, Królewszczyzny, 
Dzierżawy &c. te odtąd põltory Kwarty, iak przez Lustra- 
cyą 1765. ustanowiona była, w zwyczaynych Ratach pia» 
cić będą &c. Pośmierci zaś każdego Possessora uprzy> 
wileiowanego Gujuscung; tituli Krolewszczyzny jure Em- 
phiteutico per plus oferentiam puszczane będą.-— 

akowa ustawa na karcie 39. iest napisana, lecz pó- 
Zniey na teyže samey Delegacyi zmarnowana, ta De- 
legacya to, czego J, K. Mć dla Dobra publicznego od- 
stgpif, iak się daie widzieć w Xigdze Seymu“1775. za- 
cząwszy od Karty 87. aż do karty 180. przeciwnie powy 
żey zacytowanemu Prawu rozrządziła; | 

Licznicysza część Delegacyi zoddanych na użytek 
Dobra powszechnego K rolewszczyzn sobie nadgrody popi- 
sala i postanowiła , zgoła był to nadzwyczayny i nie- 
praktykowany. w Polszcze Sąd, który szafunek Królowi 
wydariszy, samym sobie to, co. zasilafo potrzeby Rzeczy- 
pospolitey, przysądzili i oddali, a dla ściśleyszey trwa- 
tości, pluralitate wyproszoną Gwarancyą zamocnili. 
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Dowodzono tu było naprzód onegdayszey Sessyi, iz 
takowych czynów bezprawnych ślady cnotliwi Posłowie 
zażalili, że od Roku tego, aż do Dnia dzisieyszego na 
każdym Seymie skargi takowey były popierane bezpra- 
wności; Czyliz tedy. ziego Prawą Posiadaczom winna 
Rzplta Wiary dotrzymać? do każdego szanuigcego Wia- 
rę publiczną odwofuig się wyroku... . | 

Prześwietne Stany! $mialosmy tu w.tey Izbie Praw 
staveli przeciwko innym bezprawiom Seymu 1775. a 
dziś, gdzie o dochod. powszechny idzie , -milezyéze 
mamy > Mamyż dla tego Współ-Obywatelów obciążać 
podatkami, aby prywatni z bezprawney i hanbigcey 
Imię Polaka szarpaniny korzystali? 

Prześwietne Skonfederowane Rzpltey Stany! Zasta- 
nówmy się, co cżyniemy. Cata publiczność gorliwość 
naszę bfogosławiła. w początku ; Giesayli sig pozostali w 
"Domach Wspol-Bracia Nasi, dostrzegaiąc ufności swo- 
iey Owoce, lecz gdy tę nadwatlong: w Nas uyrzą, za ule- 
gaiących prywacie nas osądzą; zaczęliśmy chwalebnie, 
tym samym ukofczaymy postępowaniem ; nie wysta- 
wiaymy się na niechęć u Współ-Braci , a na pośmiewi- 
sko u Postronnych; róbmy cnotliwie, róbmy praykfa- 
dnie bezwzględnie dla kogóżkolwiek; róbmy dla mifo- 
sci kochanćy Oyczyzny. 

Wsząkże gdybyśmy w mocy swoiey czynności gwałto- 
wnei bezprawne Roku 1775. zaszłe zostawiali, daliby- 
$my poźncy Potomności zgorszenie szarpania Oyczyzny3 
agdy zniesiemy tego niegodnego w Xigdze Praw za- 
| mieszczonego rozbioru prywatnego ślady, w naypoźniey- 
sze czasy, damy wiedzieć, iż i w ziym i dobrym czasie 
szarpać Oyczyzny nie godzi sig; przeta podiug Pro- 
iekta J. W. Sandomirskiego, opłata od Emfiteutów i 
Expektantów wtym mieyscu urządzona bydź nie może 
do póty, da póki nie powiemy, że: złe, albo dobre wszel- 
kie nadania R. 1775. nastapione , dlatego w tym miey- 
scu albo o podniesienie Proiektu J. W. Gzerniechow- 
skiego, albo:do Proiektu-J. W. Sandomirskiego o przy- 
igcic dodątku: iż Expektatywy, Emfiteuses, Zamiany, 
i wszelkie Roku 1775. zaszłe rozdawnictwa, niszczemy; 
dopraszam się. 
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